
Nowe pałace 
podziemne 
Metra Moskiewskiego 

MOSKWA, 31.1. - W Mo
skwie odbyło się uroczyste o
twarcie nowej linii metra 
drugiego odcinka tzw. linii o
krężnej. 

Cena 15 gr. 

- - - ----

Depesza gratulacyjna Józefa Stalina 
do załogi Magnitogorska 

MOSKWA, 31.1. - AGENCJA TASS OPUBLIKOWAŁA NASTĘ
PUJĄCY TEKST DEPESZY GRATULACYJNEJ, PRZESŁANEJ 
PRZEZ JÓZEFA STALINA ZAŁODZE KOMBINATU METALUR-

GICZNEGO W MAGNITOGORSKU: 

Magnttogorsk. 

Magnitogorski 
turglczny. 

z całego serca tyczę Wam, To
K'.omblnat Meta.- warzysze, nowych sukcesów w 

Waszej pracy. 

Dyrektor Kombinatu - towa· 
rzysz Borysow. 

Intynter ~aczelny Kombinatu -
towarzysz Woronow. 

Organizator partyjny KC 

J, STALIN 
Na nowym odcinku linii o

krężnej znajdują się cztery 
stacje - cztery wspaniałe pa
lace podziemne z granitu, mar 
muru i krysztalu. Stacje poł!l 
czone są z powierzchnią scho: 
dami ruchomymi. Zdolno§ć 
przepustowa stacji „Komso
molska - Okrężna" wynosi 
100 tys. pasażerów 10 cłągu 
godzinv. 

Rok VIII Hr 28 (2344) Udż piątek 1 lutego 1952 r 
WKP (b) - towarzysz swietłow 
Przewodniczący komitetu zakła· 

dowego - towarzysz Pltskanos. 

Delegacja 
Światowej Rady Pokoju 
u przewodniczącego 
Zgromadzenia ONZ Organizator komsomolski KC 

WLKZM - towarzysz Pankow. 

Ludzie pracą całej Pol§hi 
Witam 1 pozdrawiam robotni· 

ków, robotnice, lntynierów, tech· 
n!ków I urzędników Magnltogor· 
sklego Kombinatu Metalurgiczne· 
go I przedsiębiorstwa - „Magnl· 
tostroj" z okazji 20·lecla urucho· 
mienia kombinatu - potętnej ba· 
zy metaluritcznej kraju, 

PARYŻ, 31. I. Przewodni
czący Zgromadzenia Ogólnego 
NZ, p. Nervo, przyjął 30 stycz
nia delegację światowej Rady 
Pokoju w składzie: przewod
niczący światowej Rady Po
koju - Fryderyk Joliot-Curie, 
wiceprzewodniczący - Euge
nie Cotton i Pietro Nenni, oraz 
członkowie biura światowej 
Rady Pokoju ~ Isabelle Blu
me, prof. Bonnard, Pierre Cot 
i Yves Farge. 

dyskutują nad projektem Konstytucji 
Magnltogorcy - wierni synowie 

I córki naszej ojczyzny - przez 
wszystkie Iata pracowall sumlen· 
nie I ofiarnie nad stworzenJem 
potencjału produkcyjnego kombi• 
natu, pomyślnie wprowadz!U no· 
wą technikę, nieustannie zwlęk· 

szali produkcję metali l z hono· 
rem wywlązywall się z zadail po· 
stawionych przez partię I rząd w 
dziele zaopatrzenia naszego kra· 
Ju w metale. 

ułrwalaiqcej ich zdobycze o nauce dla moich dzieciaków, 
choclat mówiło się o niej pięknie. 
Zamiast do szkoły synowie mol 
l córki biegli co rano boso do 
dziedzica, aby pasać Jego krowy 
I gęsi. Tak było dawniej, a jak 
Jest dzisiaj? 

W calei Polsce powstaly punkt11 dyskusyjne, które za
poznawać będq tudno§ć z projektem Konstytucji Polskiej 
Rzecz11pospotitej Ludowej, organizować dyskusje publiczne 
ł łndywidualne oraz wyjafoiać podstawowe zalożenia, treść 
ł sens ogromnych przemian ł zdobyczy, jakie znalazły swo
Je odzwierciedlen~e w Konstytucji. 

W dalszym ciągu zamieszcza my wypowiedzi, które 
iwiadczą o tym, iż szerokie rzesze obywateli wyrobily . sobie 
już wlasnv dojrzaly sqd o projekcie Konstytucji. 

WETERAN REWOLUCJI 1905 R. car musiał ogłosić mizerne pra·· 
OB. woZNIAK, PRACUJĄCY w wa, nazwał je konstytucją. Ale ja 
WYKOiQ°CZALNI ZPB IM. STA· ka to była „konstytucja"? Do 
LINA W ŁODZI: dziś dnia noszę na plecach ślady 

„Gdy w czasie l'ewolucj! 1905 r. po kozackich nahajkach. 

R ea I na ·treść 
ar·tykułu 10-go 

wania o demokracji, o wolności. 
o ludzie i o postępie. 

Pótnlej przyszła Kon.stytu· 
cja marcowa. Na ,Papierze to 
jeszcze Jako tako wyglądała. A w 
życiu? Latami bylem bez roboty. 
Gdy tysiące takich jak ja szlo do 
władz żądać pracy, wtedy rozpę· 

dzall nas strumieniami wody z si• 
kawek. a jak to nie pomogło, szły 
w ruch pałki granatowej policji. 
W 1935 roku 1 maja „konstytucję" 
kwietniową wypisały nam na 
grzbiecie kolby karabinów „chlop 
ców z Golędzinowa". 

Taka była „dyskusja" nad Kon· 
stytucją wtedy, kiedy rządz!ll w 
Polsce Schelblery. Grohmany, 
Sławoje I Becki. 

Nowa nasza Konstytucja to zu· 
pełnie co Innego niż tamte. Wla• 
dza ludowa pyta o zdanie l'Obot 
nlków i chłopów, bo Konstytu· 
cja ma nam słutyć, aby nigdy 
ju:I: nie wrócili Schelblerowie, 
Sławoje 1 Becki, teby nie było 

„chłopców z Golędzl11owa", żeby 

nie było lokautów I bezrobocia". 
MAŁOROLNA CHŁOPKA, MAT• 

kA CZTERNASCIORGA DZIECI, 
FRANCISZKA BERE2Y!Q'SKA, 
Z CHORZENIC POW. ŁODZKIE· 
GO: 

„Mam so lat tycia, ale czitat 
I pisać nauc:iyłam się dopiero w 
Polsce Ludowej. Dlatego bez ni· 
czyjej pomocy mogłam sobie sa· 

W 1945 roku, jak dzielono zie· 
mię obszarniczą, otrzymałam I ja 
!adm, gospodarkę. Mam hodowlę 

trzody, trzymam rasową krowę, 

Delegacja światowej Rady 
Pokoju wręczyła Nervo rezo
lucje, uchwalone na sesji świa 
towej Rady Pokoju w Wiedniu 
a w szczególności rezolucję w 
sprawie równoczesnego i kon
trolowanego rozbrojenia. 

ziemię uprawiają ml maszyny. To 

tet chcę gospodarować coraz le· Uroc„yste otwar· c=e 
piej. Dwóch moich najstarszych JJJ. l!l 
synów pracuje w Łodzi w prze· 
myś1e włókienniczym 1 piszą m1 w I t t ł p I k R d · k' Warszawie 
listach, :te zostali przodownikami ns y u u os o- a z:ec 1ego w 
pracy. Ośmioro spośród młodszych · WARSZAWA._ w dniu 31 Następnie za.brał głos rad
J(sztalcl się w s,.,kolach na ketszt bm., odbyło się w \Varszawie ca ambasady ZSRR - D. I. Zal 
państwa. Niedługo zostaną techn! uroczyste otwarcie Instytutu Idn. (patrz str. 2). 
kami, agronomami, Inżynierami I Polsko-Radzieckiego, Inauguracyjny wykład pt. „O 
lekarzami. Jeszcze od nich mlod· Na uroczystość przYbYli Dekabrystach" wygłosił dyrek• 
sze chodzą do szkoły podstawo- przedstawiciele rządu z premie tor Instytutu prezes Towarzys 
weJ. A ja; Ich matka, dzięki wła· rem J. Cyrankiewiczem na twa Wiedzy Powszechnej -
d:iy ludowej, mogę wieczorami czele. prof. Z. Młynarski. 
spokojnie uslątć pod lampą I po· w uroczYstości ·wzięli udział Po wysłuchaniu wykładu goś 
czytać sobie kslątkę. Uczę się, aby cha:rge d'affaire ZSRR D. L cie zwiedzi.U gmach Instytutu, 
dorównać moim dzieciom, któ· Zaikln oraz przedstawiciele dy- mieszczący bibliotekę, która 11-
rych młodość jest bez frasunku I plomatyczni państw zaprzyjai- czy już około 30 tys. tom~w. 
kłopotów. nionych. estetycmie urządzoną l zaopa-

Dlatego to mówię, bo o tym my 
ślałam, gdy u:ytatam nUZl\ Kon
stytucję". 

Uroceystość zagaił przewod- trzon!\ w podręcmą bibllotekę
nlczący Za.rządu Gł6W'lleco czy&elnl• oraz sale konferen
TPP-R E. Ochab. (patrz str. 2.) eyJne, gabinety pracy Itp, 

·Adenauerowskie gestapo w akcji 

Ale owi specjaliści na pewno 
niechętnie rozpoczęliby ro!mowę 
z rzeczywistym przedstawicielem 
ludu - takim, jak na dolnym 
zujęulu. 'l'en chłop sochą one zie 
mię swego karłowatego zagonu w 
tym samym czasie (rok 1937), gdy 
na pola Zwlązltu Radzieckiego wy 
ruszyły tysiące traktorów 1 kom
bajnów. I na pewno nigdy w ży· 
clu nie widział on traktora, który 
teraz, w kilkanaście lat później 
staje się rzeczą coraz bardziej 
powszechną na naszej wyzwolo· 
neJ od obszarników i wyzwalanej 
od kułackiego wyzysku wsl. ma przeczytać ł prz~myśleć pro• Kampania terrorystyczna w hitlerowskim stylu 
Dziesiątki tysięcy traktorów na jekt naszej Konstytucji, za sana· 

polach PGR-ów, spółdzielni. pro- ej! kiedy byłam ciemna jak ta· 
dukcyjnych 1 indywidualnie go- ' przeciwlco Komunistycznej Partii Niemiec wych osobistości i działaczy 

związkowych. Wszędzie prze
prowadzono brutalne rewizje, 
zdemolowano lokale. 

spodarujących mało- 1 średnlorol baka w rogu, aby wYżywlć swoje 
nych chłopów, tysiące ton kwali· dzieci, od rana do nocy ~arowa· 
fikowanego ziarna 1 nawozów lam na „padsklm" t czekałam na. 
sztucznych, przeznaczonych spe-
cjalnie dla mało- i średnlorol- reformę rolną, którą obiecywano 
nych - oto rezultat działalności chłopom za czasów tamtej stareJ BERLIN, 31, I. - ·z Bonn przeciwko polltyce remilitarY-

innym postępowym organizacjom 

Ten - na górnym zdjęciu 
nędznle Ubrany człowiek nad 
prymitywną broną jest mieszkań 
cem. podobno super-cywilizowa
nych Stanów Zjednoczonych. Wie 
lu podobnych do niego uboglch 
fermerów przy Pomocy narzędzi 
zupełnle nie różniących si~ od 
tych, jakle posiadali ich przodka 
wie przed 200 daJrny na to laty -
musi uprawiać swoje · kawałki 
gruntu, da)ące Im jedynie tyle 
plonów. żebY nie lllllarll głodową 

~~awdzlwie demokratycznego rzą- oszukanej konstytucji. Jakoś nte !donoszą,, że w obllczu wzma- zacjl, wojny i rozbfjania Nie- Remilif8fJZ8CJ"a 
Dlatego też, gdy w artykule 10 doczekałam się teJ ziemi za sa· gającego się ruchu zacbodnio- miec rząd Adenauera, w myśl 

projektu Konstytucji znajd,ujemy nacji. Nikt nie pomyślał równie! niemieckich mas ludowych instn1kcji amerykańskiego wy T ·. •• 
stwler~zenie, że „Polska Rzecz- !loklego komisarza Mac Cloy'a rłZORll 
pospollta Ludowa otacza opieką rozpętał w dniu 31 stycznia 

Wynalazek int. Wojciechowskiego ~i~c ran~c~:~~!~t0ri~i:ita!~; bez ograniczeń · 

śmiercią. 

Kogoś, kto słyszał o elektrycz· 
nych dojarkach, nowoczesnych 
traktorach i skomplikowanych ma 
azynach rolnlczych, Używanych w 
Stanach Zjednoczonych, na pewno 
zastanowi taki kontrast. 

Tak jest jednak W OWyrn kra· 
ju „wszelkich możliwości". z jed 
nej strony wielcy posiadacze ziem 
scy używaJącY now0<:zesnych ma 
szyi-i 1 tYslęCY tanich robotników 
rolnych, z drugiej zaA Setki tyslę Indywidualne gospodarstwa rolnę 
cy nędznie wegetujących ferme- pracujących chłopów i udziela Im 
rów lub a.zJerżawców z trudem pomocy„." wiemy dobrze, że ten 
utrzymujących slę przy życiu na artykuł posiada niezwykle realną 
małych kawałkach ziemi. treść - treść 7 lat rosnącego do-

oni nie 
mają żadnych możUwo- brobytu 1 zamożności mas chlop

ektyw skich, dla których orka sochą, 
ścl żadnych persP w llWo!m głód, nędza 1 brak pracy staj!\ 
ży~lu - w swoim rzekomo demo się tylko upiornym wspomnle
kratycznym kraju. ośI nawet tyslą niem, zaś zrozumiał•, jasną rze-

f 'ó 0 woln ci, o równo- „ 
ce razes ~ niali\ jakoś tycia nę czywlstośclą taki widok, jak na 

terrorystyczną,, której oblek- BERLIN, 31. I. - Dziennik 

zaoszczędzi setki milionów złotych ~:io~w~~z:s~~~~ s;~mpo::t:~ t~:~.t~:~~c~l ~~:~:i~~~~ 
dy wzorowane na postępowa- londyńskiego korespondenta, 

WARSZAWA, 31. I. Niezmiernie cennego dla naszej go- niu reżimu hitlerowskiego. stwierdzającą, że dodatkowe 
spodarki wynalazku dokonał wybitny nasz konstruktor inż. klauzule tzw. „układu ogólne-
Edward WoJciechowskl. Skonstruował on nowy typ kotłów go", zawartego przez Adenaue-
d t In l 

Agencja ADN podaje, że od-
o cen ra ego ogrzewan a, ra z rządami mocarstw impe-

działy policji adenauerowsklej, 
Kocioł ,nowej konstrukcji można tylko koks, a więc pa- zaopatrzone w nakazy trybu- rialistycznych, zezwalają Niem 

t.zw. typu „E-W" jest dużo liwo 6-krotnie droższe· od nału „konstytucyjnego", wtarg com zachodnim na produkcję 
lepszy od stosowanego dotąd miału. nęły do biur organizacji po- łodzi podwodnych i broni a.to
typu ,;Strębla". Jest on przede Koszt paliwa na okres 1 ro- kojowych f stowarzyszeń wy- mowej. Wszystkie istnlejące do 
wszystkim 2-krotnie wydaj- ku dla pieca typu „Strebla" stępujących na rzecz porozu- t~chczas ograniczeni~ produk
niejszy. Do opalania wymaga wynosi tyle co budowa, zain- mienia między narodami, do CJi wszelkich rod~ajow broni 
jedynie miału węglowego w stalowanie l opał na okres lokali IComunistycznej Partii w Niemczech zachodnich mają 
przeciwi~ństwie do kotłów 1 roku dla pieca typu „E-W". J Niemiec. (KP~.> jak również do być wkrótce zniesione. 
„Strebla , w których spalać m!eszkan roznych postępo- Wiadomość ta - pisze Agen-

Utworzeniem czwórek przędzalniczych 
cja ADN - potwierdza i uzu
pełnia oświadczenie wicepre
miera NRD Waltera Ulbrichta, 
który zdemaskował „układ o
gólny", jako porozumienie wy
bitnie agresywne. 

ści nie zm1e czY Nevada. • trzecim zdjęciu - wi<lok córki 
dzarza z Ohio, · małorolnego chłopa Reginy Ko- .no "ł ł dk" ZPB • J Sł 1• 

1J nas przed twó ojn~ :f i1llśm.,., Walczyk, prowadzącej po polach I" WI a y przą I z 1m. I . a ma bińska, Maria Szymaniak I Te 
resa Sobolska. 

Napięcie łrw a 
również specjalls W 0 e · amo- traktor. 

ogłoszenie projektu ·Konstytucji Kair obozem 
wojskowym Już po upływie trzech dni 

Znane były dotychczas w przemyśle włókienniczym trójki możemy stwierdzić efekty, któ 
tkackie l przędzalnicze, które w roku ubiegłym stanowiły re w razie ich upowszechnie
powamą dźwignię wzrostu wydajności pracy l przyśpieszenia nia mogą stać się rewolucyj- MOSKWA, 31. I. Agencja 
realizacji planów produkcyjny eh. nym przełomem w metodzie i TASS donosi z Kairu, że sytu-

Ogloszenie projektu Konstytucji, dało pracownikom przę- wydajności pracy naszych przę acja w Egipcie pozostaje nadal 
llzalnl średnioprzęd11ej ZPB im. Stalina. (ICsięży Młyn) im- dzalń. na~ięta. Kair podobny jest do 
puls do rozpoczęcia nowej formy pracy zespołowej w postaci /obozu wojskowego. Ogłoszono 
czwórek przędzalniczych. O ile prządki . obsługiwały rozporządzenie, 11a mocy któ-

dawniej każda od 960 do IJ52 rego sklepy i restauracje mogą 
Od tr7.ech dni pracują w'ltowska, Genowefa Malinow- wrzecion i nie więcej niż czte- być otwarte tylko do godz. 21, 

tych zakładach trzy czwórki ska, Janina. Jędrzejczyk, Jani- ry do sześciu stron, o tyle pra- tj. do godziny policyjnej. 
przędzalnicze, w skład których na Szcza.pińska, Krystyna Swi cując w czwórce obsługują po Wszystkie kina, uniwersytety i 
weszły: Kazimiera Wojtysiak, derska, Jadwiga Kowalczyk; 2048 wrzecion i razem obslu- szkoły w Kairze i Aleksandrii 
Zofia Kicińska, Aniela Zawit- Julia Pawłowska. Helena SY- gują. 32 Etrony. :>ą zamkniete. 



S arbnica doświadczeń radzieckich -• techniki, nauki 
bezcennym źródłem 
w • nowe1 bud.owie 

pomocy 
Polsk·i 

hultu·rv 
ckich 11.tosunkach naukowych 1 
kulturalnych, 

Przemówienie przewodniczi)cego ZarziJ~U Głównego TPP-R 

W telegraficznym skrócie 
przedstawiłem najbliższe za
dania i ramy prac Instytutu. 
Od wysiłku pracowników In
stytutu i od pomocy organi· 
zacji społecznych i naukowych 
zależy· należyte wypełnienie 
tych ram żywą, twórczą tre
ścią. 

E. Ochaba na uroczystofci otwarcia Instytutu Polsko - Radzieckiego 
W toku wspólnych walk I dujących robotników i inteli

przeciw . hitlerowskim naje!- gentów, wśród pracowników 
dźcom zrodziła się braterska nauki i kultury ogromnie 
przyjaźń narodu polskiego z wzrosło zainteresowanie, ara
narodami potężnego Związku czej należałoby powiedzieć, 
Radzieckiego, przyjaźń scemen głód wied~y o ZSRR, kraju 
towan!l krwią bohaterskich największego w świecie poko
żołnierzy Radzieckiej Armil - jowego budownictwa, kraju 
wyzwolicielki i odrodzonego przodu~cej w świecie nauki, 
Wojska Polskiego. kultury i sztuki. 

Wbrew rachubom i knowa- Przyswojenie sobie doświad 
niom imperialistów anglo-ame czeń radzieckich przez na· 
rykańskich, w okresie powo· szych robotników i rolników, 
jennym zacieśniła się i O· uczonych i artystów, poznanie 
krzepła przyjaźń i sojusz wy- przodujących metod pracy i 
zwalonego narodu polskiego z zdobyczy techniki, nauki i 
bratnimi narodami Związku kultury radzieckiej, ma dla 
Radzieckiego, które okazywały naszego narodu, dla realizacji 
i okazują Polsce Ludowej o- naszego Planu 6-letniego i ca
gromną pomoc' w odbudowie łego dalszego rozwoju Polski 
t rozbudowie naszej gospodar Ludowej niesłychanie danio· 
ki narodowej, podobnie jak w słe znaczenie. 
dziedzinie stosunków między- zarząd Główny Towa.rzystwa 
narodowych, w obronie naszej PrzyJa:tnl Polsko-Radz1ecklej po
niezależności narodowej i nie- wołuje do !ycla Instytut Polsko
naruszalności naszych sprawie Radziecki w głębokim pn:ekona
dliwych granic. nlu, te praca Instytutu przyczy· 
Wśród polskich m_as ludo- nl się do rozwoju studiów rusycy

•wych, a zwłaszcza wśród przo stycznych, do głębszego poznania 
naszych braci wschodnlo-slowlatl.
sklch, a więc l do dalszego pogłę· 
blenla przyjdnl polsko-radzle
cklej, bo lepleJ poznać wielki na

zykach narodów ZSRR, przekłady 
polskie tych książek oraz kslątkl 
polskie o tematyce radzieckiej. 

3 Zorganizowanie wydziału do 
kumentacjl I Informacji: 

a) o tyciu naukowym, kultura!
. nym l gospodarczym ZSRR 
wyłącznie na podstawie ofl· 
cjalnych publikacji radzie-
cklch, 

b) o łączności kulturalnej l na· 
ukowej odpowiednich lnstytu 
cjl polskich I radzieckich. 

W imieniu Zarządu Główne
go Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej życzę kie
rownictwu i pracownikom In
stytutu najlepszych sukcesów 
w lch pięknej i doniosłej pra
cy nad pogłębieniem wśród 
naszego społeczeństwa wiedzy 
o Związku Radzieckim, a więc 
zarazem nad pogłębieniem 
przyjaźni polsko-radzieckiej, 
przyjaźni, będącej warunkiem 
wolności i rozkwitu naszej 
ludowej ojczyzny. 
· Fundamenty pod gmach 

prasy, towarzystw I Instytucji przyjaźni i sojuszu naszych 
naukowych l gospodarczych, zwlą bratnich narodów kładł Wiel
zków artystycznych Itp. ki Stalin, jego genialne nauki 

Wydział 1>ędzle udzielał odpo
wiednich Informacji na życzenie 

4 Gromadzenie materiałów dla \są drogowskazem zarówno dla 
przyszłego muzeum polsko· narodów radzieckich, jak i dla 

radzieckiego, Ilustrującego hlsto- naszego wyzwolonego narodu. 
rlę wzajemnych stosunltów naro- Nie ulega wątpliwości, że przy 
du polskiego z narodami ZSRR. jaźń i najściślejszy sojusz pol

5 Wydawanie periodyków w 
Języku polskim I rosyjskim, 

Informujących o polsko-radzie· 

sko-radziecki, tak jak wszyst
kie dzieła Stalina, przetrwają 
poprzez wieki. 

Z przemówienia charRB d'aff a i res ZSRR 
Du I. Zaikina Otwarte 

zebrania partyjne 
ku czci 1 O rocznicy 
powstania PPH 

ród radziecki, to znaczy głębiej Drodzy Przyjaciele, Towarzysze! 
pokochać lud bohaterski, miłują- , Otwarcie Instytutu Polsko-Ra
cy pokój l wolność, przodujący dzlecklego będzie niewątpliwie 
ludzkołcl naród Lenina ł Stalina. wielkim wydarzeniem w tyciu kul 

gromne zainteresowanie dla wszy
stkiego nowego, co się dzieje w 
Związku Radzieckim. 
WspóŁpraca pollty_czna, ekono

miczna 1 kulturalna między Zwią 
zkiem Radzieckim a Rzeczpospo
litą Po16ką jest cennym wkładem 
we wspólną sprawę całej postę

powej ludzkości ' - w sprawę o
brony pokoju na całym świecie. 

Do udad Instytutu naleły: tura.lnym apołeczeń..!twa polskiego, 
Wykolejenie pociągu na linii 1 Pomoe w wychowaniu kadr 

Stryków _ Zgierz, spalenie wy~ładowców l pracowni
pralni z wełną w fabryce Koh- k6w naukowych w dziedzinie ru
na akcja na skład broni przy sycystykl oraz pogłębienie w spo. 
ul.' Piotrkowskiej 83, , spalenie łeczell.9twle polskim znajomoAcl 11· 
transportu paszy na stacjaćh tera.tury l sztuki rosyjskiej, ukra14 
Chojny, Widzew„. Długa jest sklej, blałoruskleJ I w miarę mo! 
lista akcji dywersyjnych, akcji noścl literatury ln,:iY,ch narodów 
zbrojnych, które dobrze d'.aly radzieckich przez: 
się we znaki hitlerowskiemu a) organizowanie kursów podno-
okupantowi, akcji organizowa- szenia kwallflkacjl nauczycie-
nych przez PPR-owców z Ło- 11 Języka rosyJskiego l młod-
dzi. •zych pracowników nauko· 

W świetlicy ŁZPO 150 osób wych rusycystów, 
słucha z uwagą referatu, To b) organizowanie cykll odczytów 
otwarte zebranie partyjne po- uczonych radzieckich l pol· 
święcone 10 rocznicy powsta- sklch, poświęconych llteratu-
nia PPR. rze l sztuce radzieckiej oraz 

Okrzykami 1 oklaskami na 
cześć kontynuatorki PPR -
Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej i jej przewodni
czącego Bolesława Bieruta -
odpowiadali zebrani na słowa 
mówców. 

Podobne zebrania odbyły się 

organizowanie polsko-radzie· 
cklch sesji naukowych, po
święconych problemom rusy• 
cy styki. 

2 Zorganizowanie 1 prowadze
nie blbllotf'kl naukowej, o

bejmującej dzieła naukowe l in· 
ne k1lążkl oraz czasopisma w Ję· 

w rozwoju współpracy kultural
nel pomiędzy Rzeczpospollttą Pol
s.ką a Związkiem Radzieckim, bę· 

dzie nowYm . krokiem na drodze 
dalszego zacieśnienia 1 rozwoju 
przyjaźni polsko-radzieckiej, 

Jak wiadomo, przyjaż!I. 1 wspćł 
praca pomiędzy Polską a Zw!ąz
ltiem Radzieckim rozwija się obec 
nie w wielu dziedzinach: w dzie
dzinie stosunków handlowYch, wy 
miany doświadczeń. technicznych 
I produkcyjnych, a także w dzle· 
dzlnle łączności naukowej 1 kul
turalnej, a ponieważ Związek Ra
d.zlec.kl zbudował już społeczeń-· 

stwo socjalistyczne i posiada bo
gate doświadczenie budownictwa 
socjalistycznego, przeto rosnąca 

współpraca pomlędzy Polską a 

Niech ml wolno będzie, Towa
rzysze, wyrazić przekonanie, te 
otwie,rany dziś przez nas Instytut 
Polsko-RadElecki będzie jednym 
z ośrodków twórczego tycia spo
łeczeństwa polskiego, ośrodkiem 

uogólniania doświadczeń pracy 
badawczej 1 metodologicznej w 
dziedzinie studiów nad os!ągnlę

claml Związku Radzieckiego, bu· 
dującego z powodzeniem społe

czeństwo komunistyczne, będzie 

ośrodkiem szkolenia kadr, ośrod· 

!;:iem opierającym swą pracę na 
wszechzwyclęSlkiej nauce markslz 

ZSRR ma ogromne znaczenie dla mu-leninizmu. 
pomyślnego budownictwa socjali- Jestem przeltonany, te Instytut 
zmu w Polsce. Polsko-Radziecki będzie o§rod· 

I 
klem dalszego zacieśniania I po

Polscy robotnicy 1 chłopi, pra- głęblanla pn;yJafnl polsko-radzie· 
cująca Inteligencja wykazują o- ckleJ. 

w dn. 31 stycznia w wielu ln--:--------'!"----------------nych łódzkich zakładach. 

Odznaczenia 
dla najlepszych 

ARTYKUŁ 1 projektu 
Konstytucji .l"olskłeJ Rzeczy
pospolitej Ludowej stwier
dza: 
„POLSKA RZECZPOSPO
LITA LUDOWA JEST 
PANSTWEM DEMOKRACJI 
LUDOWEJ". 

Jak określenie to należy 
rozumieć? 

Pokolenie, które przeżyło 
czasy przedwrześniowe pa
mięta dobrze ustrój, który 
w latach poprzedzających 
faszystowską dyktaturę Pił
sudskiego nazywano obłud-

nie - demokracją. Owa 
„demokracja" (słowo „de
mokracja" pochodzenia 
greckiego w tłumaczeniu 
brzmi „ludowładztwo"), któ
rą maskował Sejm pozor
nie · reprezentujący naród, 
była w istocie tylko formą 
dyktatury burżuazji sprzy
mierzonej z obszarnictwem. 
Takimi samymi „demokra
cjami" były i są państwa ka 
pitalistycznego Zachodu, w 

33 przodujących chłopów t solty- których dyktaturę w mniej 
sów z województwa łódzkiego, lub więcej jawny sposób 
odznaczył w czasie sesji Wojew. sprawują klasy posiaclaczy. 
Rally Narodowej w lmle,nlu Pre- W tych warunkach pań-
zydenta RP, przewodniczący WRN stwo zwraca się przeciwko 
w ł..odil - Grochalski. Chłopi cl ludowi, służy klasom panu
sv1ą aktywną postawą przyczynlll jącym do utrzymania ludu 
się w dużej mierze do oslągnlę- w niewoli kapitału. 
cla sukcesów ry plano.wym skupie Przypomni~my sobie, jak 

zboża na Ich terenach. w Polsce przed wojną ze 
Na zdjęciu jeden z odznaczonych, wszystkich przywilejów ko
sołtys gromady Skrzymno w pow. rzystali obszarnicy i kapita-

wleluil.sklm - Antoni Ulas. liści, czyim interesom słu· 
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Polska Rzeczpospolita ludowa 
Paósłwerr• Demokracii Ludowej 
zyty urzędy państwowe, po
licja, sądy? Taka demokra
cja była narzędziem wyzy
sku i ucisku najszerszych 
mas społeczeństwa, przede 
wszystkim zaś milionów ro
botników i pracujących 
chłopów. 

Demokracja ludowa ..:._ to 
ustrój całkowicie przeciw
stawny owe<j burżuazyjnej 
pseudo-demokracji, Czyta
my to wyraźnie w 2 para
grę.fie pierwszego artykułu 
projektu konstytucji: 

„W POLSKIEJ RZECZY
POSPOLITEJ LUDOWEJ 
WŁADZA NALEZY DO 
LUDU PRACUJĄCEGO 
MIAST I WSI". 

W Polsce Ludowej masy 
pracujące sprawują władzę 
w najszerszym tego słowa 
111aczeniu. 

Poprzez Rady Narodowe 
poprzez Sejm, poprzez ludo
we sądy, poprzez urzędy 
państwowe rządzimy się sa
mi we własnym kraju. W 
Radach NarodoWYch zasia-

I . 

dają ludzie, których zna 1· 
którym ufa całe społeczeń
stwo. Sądzą ławnicy - lu
dzie pracy Każdy obywatel 
korzysta w pełni ze swobód 
demokratycznych, z prawa 
krytyki i z gwarancji, że 
słuszna krytyka będzie u
względniona, z prawa zrze
szania się w organizacji, z 
wolności słowa, druku, 
zgromadzeń, z prawa niety
kalności osobistej, nienaru
szalności mieszkania i ta
jemnicy korespondencji. 

Robotnicy, chłopi i inteli
gencja pracująca tworzą 
kadry żołnierzy i oficerów 
Wojska Polskiego. Milicja 
Obywatelska stoi na straży 
interesów mas pracujących, 
a jej funkcjonariusze i kie
rownicy rekrutują S'ię z lu
du. • 

Na najwyższych stanowi
skach państwowych znaj
dują się ludzie, którzy wy
rośli z ludu i są z ludem 
nierozłącznie związani. 

W imię jednak dobra o-

Claude Domergue 

Burza nad Tunisem 
Półoficjalne komunikaty, któ lewicowość dziennikarze pary& 

re ostatnio zapewniają o „przej cy - „stanowiłaby ultimatum" 
ściowym uspokojeniu", o „chwi nie posiadające jednak formy 
lowym odprężeniu" - nie po- ultimatum". 
trafią przekonać czytelników Tekst tej noty zawiezionej do 
paryskich gazet. 'funisu samolotem przez dwóch 

Przedrewolucyf na 
sytuacja 

Dość dziwnie wyglądia w isto
cie to nagłe „uspokojenie" w 
zestawieniu z wiadomościami, 

specjalnych dygnitarzy z Pre
zydium Rady Ministrów MSZ 
nie został ogłoszony, ani -
jak się zdaję - nawet przeka 
zany beyowi, który dotychczas 
nie zgodził się przyjąć rezyden 
ta generalnego, 

że dwie większe miejscowości- Padilla Nervo, poinformo· 
Tebourba i Moknia w ciągu kil wany przez państwa azjatyc
kudziesięciu godzin poz:ostawa I kie i arabskie o wydarzeniach 
ły w rękach powstańców tuni- l tuniskich, odbył dłuższą roz· 
skich i że dla ich odbicia wla- mowę z Robertem Schumanem 
dze francuskie musiały użyć 

1 
i można domyślić się, że fran

lotnictwa, czołgów i broni pan cuski minister spraw zagra· 
cernej, te dokładna liczba astat nicznych, który z najwyższym 
nich ofiar - jak wstydliwie trudem z:ażegnał w ONZ deba
przyznaje korespondent AFP tę marokańską, cierpnie na 
- „prawdopodobnie nigdy nie myśl, iż musiałby podobnej e
będzie ustalona", że w okręgu kwilibrystyki użyć w sprawie 
Sfax wyleciał w powietrze Tunisu, 
most kolejowy, że druty telefo 
roczne i telegraficzne są prze- USA ·.:a własne plany 
cinane „mniej więcej w całym • mai„ 
kraju" i że przez cały Tunis Głównym źródłem chwiejnoś 
przechodzi potężna fala sabo· ci i paniki kolonializmu fran
taży. cuskiego jest jednak fakt, że 

Trudno uwierzyć w „uspoko w aferze tuniskiej nie może on 
jenie", gdy korespondent „Pa· liczyć na bezwzględne popar
ris Presse" pisze z Tunisu o cie rządu amerykańskiego: im 
„przedrewolucyjnej sytuacji", perialiści amerykańscy w tras 
a korespondent „Aurore" - o ce o swe bazy wojskowe w Af 
„próbie zorgianizowanego pow- ryce północnej, wyrażają naj-
stania". wyższe zaniepokojenie „bezuży 

Głównodowodzący wojsk teczną brutalnością" kolonializ 
francuskich w Tunisie, gen. mu francuskiego i nie mieliby 
Garbay, który wespół z obec- nic przeciw temu, by na włas 
nym·wiceministrem spraw woj ną rękę - poI11ad głową rządu 
skowych, de Chevigne, organi paryskiego - dogadać się z ty 
zawał niegdyś na Madagaska- mi nacjonalistycznymi przywód 
rze krwawe represje (80 tys. cami mieszczańskich partii tu. 
Malgaszów zostało wyrżniętych niskich, którzy nie doceniając 
w czasie „pacyfikacji") wpro· potęgi wyzwoleńczego ruchu 
wadził w Tunisie do akcji flo- własnego narodu, obiecują so
tę wojenną i lotnictwo. Samo- bie osob!-8te korzyści z zamiany 
loty typu „Vampir" krążą nad koloniahstów francuskich na 
przylądkiem Bon i okręgiem finansistów amerykańskich. 
Moknia, dokonując - według Nie darmo „Waszyngton 
oficjalnej wersji - nurko- Post" doradza Francuzom po
wych „lotów zastraszających", wierzenie „misji w Tunisie" 
podczas gdy korespondent „Ce Monnetowi, związanemu blisko 
Soir" zapewnia, że strzelano z z amerykańskim bankiem Mor 
pokładowych karabinów ma· gana. 
szynoWych do bezbronnego tłu 
mu.„ 
Sąd wojskowy w mieście Tu 

nis fukcjonuje dzień i noc, ska 
zując na kary wieloletniego 
więzienia młodych chłopców, u 
których znaleziono przy ulicz
nej rewizji scyzoryk lub pusz
kę od konserw. 

Nie darmo świeżo upieczony 
„szermier.z wolności uciśnio
nych", krwawy Franco, nagle 
obiecuje „niezawisłość" kalifa 
towi Tetuanu, licząc na zaraźli 
wy i katastrofalny dla rządu 
francuskiego efekt tej decyzji 
we francuskim Tunisie i Ma
roku. 

. ~ I ł Rozwścieczone pisma gaulli-N~e przy.,te u lima 11m stowskie „Aurore" i „Paris 
Rząd Faure uzyskawszy dzię jP~~~se" ~opełn.iają '!niedyskre 

ki głosom socjal - demokracji ' c~ę stwierdzaJąc! ze F7anco 
bezterminowe odroczenie inter mgdy nie poz:vol!~by sobie na 
pelacji w sprawie tuniskiej, O· ten gest bez cicheJ •:Porady ze 
bradował długo i gorączkowo strony Amerykanów • 
pad wysłaniem do beya nowej 
noty, która - jak wyrażali się/ 
bynajmniej nie podejrzeni o 

Rząd Francji 
w ślepym zaułku 

Rząd francuski znalazł się -
grQmnej większości społe- jeśli chodzi o sprawy tuniskie 
czeństwa państwo ludowe w ślepym zaułku: wzmożenie 
stosuje przymus wobec tych represji w koloniach grozi nie 
klas społecznych, które obliczalnymi konsekwencjami 
zmierzają do przywrócenia w ONZ a może nawet - ze 
kapita!i7llllu, zwracając się strony imperialistów amery~ 
przec!wko narodowi. . kańskich - inicjatywą „prze-

P0nstwo demokracJi lu- jęcia sytuacji we własne ręce" 
dowej, chroni ludzi pracy pod płaszczykiem antykoloniali 
przed wyzyskiem kułaków, stycznych frazesów. 
spekulantów, różnej. m~ści i Próby paktowania natomiast 
autoramentu kao1taltstów . . . 

· · k' h · .. k'- h ·z nacJonalizmem tumskim wy 
mteJs tc 1 wieJS ic · wołałyby niechybny sprzeciw 

P?lska Ludow'.1 walczy wpływowych kół kolonialistycz 
takze z wrogami, k~órych nych spod znaku de Gaulle'a, 
nasyła do nas~e~o kraJu za- grożąc rządowi buntem prawi 
borc~y imperi:;Iizm. Zw~!- cy parlamentarnej we francus 
czame agentow wrog~ch ·kim zgromadzeniu narodo-
mocarstw, bezwzględna lik- . . 
widacja szpiegostwa i dy- wym, co oznaczałoby rueum· 
wersji jest zadaniem na- !miony upadek Faure. 
szego państwa, które broni Czy Tunis stanie się dla 
najbardziej żywotnych inte- Francji tym, czym Egipt stał 
resów narodu, walczy o, po- się dla Anglii? - pyta trocki 

kój i socjalizm. stowski „l!'ranc Tireur". Cey 
Państwo demokracji lu- naprawdę nie ma już iadnej 

dowej, stwarzając warunki drogi? - pytają inne pisma 
rzeczywistej najpełnie,iszej mieszczańskie. 
demokracji dla ludzi pracy 
jest zarazem Rarzędziem ~edyni~ słuszną dro~ę wska. 
dyktatury, ktQrą sprawuje zuJe narad francuski, który 
klasa robotnicza w sojuszu głosami sW!ch . demokratycz
z nieproletariackimi ma- nych orga~izacJi,. poprze~ Sf't
sami pracującymi miast i k1 r.ez?lUcJi, mamfestac~Jnych 
wsi dyktatury zwróconej straJkow 1 zebrań wyraza bra 
prz~ciwko tym, którzy dą- terską solid~rność z walką, na
żą do zakucia narodu z po- rodu tunfsk1ego o wolnośc. 
wrotem w kajdany rodzi- Drogę tę wskazują studenci, 
mego i obcego kapit<1łu, któ- jednocząc się w komite~y o· 
rzy chcą zniszczyć nasze brony ofiar terroru kolonial
wielkie osiągnięcia f spro- nego, wskazują ją dokerzy 
wadzić na nasz kraj klęskę marsylscy, odmawiając łado· 
wojny, wania statków do Tunisu. 



Termin 
wykonywania zdjęć 
przedłużony 
do 10 lutego 

Potrzeby i życzenia konsumentów 
muszą być podstawą pracy MHD · 

Na skutek zarządzenia peł
nomocnika do spraw wYkony
wania zdjęć do dowodów oso

Wczoraj odbyła się narada ro bo cza I odprawa przedsta.wlclell 
wszystkich placówek 1 sklepów MHD na terenie Łodzi. Była ona 
poświęcona omówieniu pracy MHD w ubiegłym roku I zadaniom ja
kie czekają tę instytucję w roku bieżącym. W naradzie wzięli 
udział przedstawiciele KŁ PZPR 1 Wydz. Handlu Prez. RN. 

bistych pr.zedłużony zostaje ter MHD wykonał plan roczny 
min robienia zdjęć do dnia 10 obrotów z nadWYżką. Czy jed 
lutego br. Zakłady fotografiez- nak świadczy to, że spełnił 
ne czynne będą od godz. 9 do swe zadania?. Dokładna anali 
19 z przerwą obiadową od 13 za całoroczneJ pracy MHD da 
do 15, je na to pytanie odpowiedź 

menta, a dalej walka o obniż
kę kosztów własnych, o pota
nienie obrotów towarowych. 
Zadania te nie zostaly w ubie 
glym roku zrealizowane w do 
statecznej mierze. 

Które 
z 16 tys. młodzieży 
zwycięży? 
Zarząd Główny ZMP i Min. 

Oświaty ogłosiły dla szkół pod 
stawoWYch konkurs czytelni

przeczącą. 

Spróbujmy najpierw odpo
wiedzieć .na pytanie jakie są 
zadania handlu uspołecznione 
go. A więc przede wszystkim: 
jak najlepsze i jak najspraw
niejsze zaopatrzenie konsu-

W niedostatecznej mierze 
przeprowadzona była analiza 
potrzeb rynku. Nie wykorzy
stano, nie propagowano ltsią
żek potrzeb konsumentów, któ 
re miały być materiałem ba
dania rynku, wskaźnikiem dla 
kształtowania produkcji. 

czy pod hasłem „Książka _ U o T AT N I K Jak można mówić o zaspo-
twój przyjaciel". Konkurs bę- [f„ kojeniu potrzeb _konsumenta, 
dzie trwał do 29.II. • kiedy poszczególne .Piony han 

Podstawowym jego warun- Ł o D z K I dlowe nie wiedzą ile np. 
kiem jest przeczytanie przez ubrań męskich sprzedaje się 
Uczestnika trzech do"'Olni'e w ciągu miesiąca, ile ton mą-„ ·~ Wiceminister Sokorskl oraz 
wybranych książek konkurso- przedstawiciele Min. Kultury i ki, czy sztuk papierosów. 
wych, w skład których wcho- Sztuki wezmą udział w konferen Dyrektorzy handlowi nie 

k . · k Ti · · · ej! aktywu kulturalnego, która od 
dzą ta ie, Ja " mur 1 Jego będzie się dziś 0 g. i6 w sali kon troszczą się o to, bY. właściwie 
drużvna" - GajdJa['a, „Samot- ferencyjnel ORZZ (Traugutta 18). była prowadzona analiza obro 
ny biały żagiel" - Katajewa, 10 z okazji 10 rocznicy powsta tu towarowego. Sprawozdania 

H 1 b d 'e traktorzystką" nia Polskiej Partii Robotniczej od 
e a ę Zl - są abstrakcyJ·ne 1· ni·c nie mó-„ · 1 · h bywają się w Łodzi uroczyste aka 

Michalskiej i wie e mnyc · demie. Jutro w sali MDK organi- wiące. Celuje w tym dyrekcja 
Na podstawie przeczytanych zuje uroczystą akademię Rada MHD-Śródmieście (Art. Spoż.) 

książek czytelnik W:V:konuje Okręgowa zw. Spółdz. Przemy- dyrekcJ·a MHD-Północ. 
I h qan k słowych 1 Rzemieślniczych. 

jedno z icznyc za on- * W warsztatach szkolnych Za Poglębienie analizy rynku 
kursowych. sadniczej Szkoły zawodowej przy i wpr.owadzenie planowania 

W konkursie mogą brać u- ul. Kopcińskiego 29 odbędzie się dd l dl t b i 
dzl'ał uczn1'owi·e od III do VII i o o nego, we u9 po rze 2 bm. o godz. 16 otwarc e kursu b d · · 
klasy szkoły podstawowej. W dla nauczycieli zawodu grupy me życzeń konsumenta ę zie 3e

k 1 talowej dnym z naczeln11ch zadań 
Łodzi do ,k0!1 ursu ~g osiło się * Sobotni wieczór literacki Klu MHD na rok bieżący. 
16 tys. dzieci. Obecnie przystą- bu Międzynarodowej Prasy 1 
piły one ~uż do czytania i wy- Książki poświęcony będzie litera Drugim ważnym zadaniem 
konywama części Prac ko -1 turze współc~esnej w NRD. Refe będzie właściwe zaopatrywa-

h 1 n rat wygłosi llterat łódzki Jan Ko-1 . 
kursowyc • • prowski. nie sklepów. Wykonu1ąc pla-

-----------------------------------------------------
<PIĄTEK 

1 
LUTY 

Ignacego 
DZIS 
JUTRO 

Matki B. Gromn 

WAZNE TELEFONY 
Kom. Miejska MO 253-60 
Pogot. Ratunkowe 254-44 
Straż Pożarna a 
MJ.ejski Ośr. lnfor. 159-15 

o~zuo~ 
APTEK 

A. s. n.r 2 (Piotrkowska 
95) A. $. nr 8 (Armil 
cz~rwonej 53), A. S. nr 28 
Zgierska 63), A. S. nr 51 
(Plac wolności 2), A. S. 
nr 30 (Nowotki 91), A. s. 
nr 32 (Rzgowska 51» A. S. 
nr s (Gdańska 23). 

A. s. nr 41 (Al. Ko
Acluszkl 48) dyturuje co
dziennie. 

DYŻUR por..oZNICZO· 
GINEKOLOGICZNY 

Dziś dyżuruje całą dobę 
Szpital im. dl. H. Wolf 
ul. Ła,;iewnlcka 34. 

COf.fldzte't?K;EDV? 
TEATR WOJSKA POL- BAŁTYK (Narutowicza 20) 

SKIEGO (Jaracza 27-29) „sen o miłości" g. 16, 
godz. 19 „zemsta" 18, 20, dla młodz. nie-

TEATR POWSZECHNY dozwolone. 
(Obr. Stalingradu 21) GDYNIA (Przejazd 2) 
g. 15 „Grzesznicy bez Program Naukowo-O· 
winy", g. 19 „„Grzeszni- Ś~iatowy" nr 6-52, PKF 
cy bez ·winy nr 6-52 „Kierunek No-

TEATR ŻYDOWSKI (Wię wa Huta", . „Brudasek" 
ckowsklego 15) g. 19,30 (Dbaj 0 zdrowie) g, 16, 
„30 srebrników" a 19 20 21 ' 

l:'EATR MUZYCZNY 17• 1 ' ' ' · 
(Piotrkowaka 243) g. MŁODA GWARDIA (dla 
19,15 „Orfeusz w piekle" młodzlezy - Zielona ;; 

TEATR MAŁY (Traugut- „zwariowane lotnisko , 
ta 1) g. 19,30 „Dwa ty- dod. „Twórczość Szysz-
godnie w raju". killla" g. 16, 18, 30. 

TEATR „PINOKIO" (Ko- MUZA (Pabianicka ~?3) 
Pernika 16) godz. 17. „Dzielny Gajczi", dod. 
„Pleśń Sarmiko" ,Koronkarstwo" g. 18, 

r E A T R „ARLEKIN" 2o, dozw. od lat '1. 
(Plotrkows:k:a 152). g, 17 POLONIA (Piotrlrnwska 

W,DeP,esza. choinkowa" 67) „Załoga'' g, 14.30, 
AR:SZA\'\SKI TEAT.K 16 30 18 30 20 .30 dozw. 
08,JAZDOWY GNOM" ' ' . ' ' 
(Południowa 11)' g. 15 od lat 12. 
przedst. zamkn. PRZEDWIOSNIE (Żerom-

KONCERT~ 
skiego 74) „Donieccy 
górnicy, g. 18, 20, dozw. 
lat 12 

REKORD (Rzgowska 41 
FILllARMONIA (Naruto- „Cztery serca", dod. 

Wicza 30) g, 19.30 Kon- „Podmoskiewskie pala
cert symf, Dyryg. z. ce" g. 18, 20, dozw. od 
Chwedczuk. Solista z. lat 12 
Szymonowicz. ROBOTNIK (dla młotl'.z.) 

• ~. Kilińskiego 176) „Bajka "'°' l\fĄ 4t o rybaku i rybc,e" -
progr. skład. g, 17, 19. 

SOJUSZ (Nowe Złotno) 
„Spiew jest pięknem ty 
cła", dod. „z kraju i ze 
świata" nr 17-51, godz. 
18.30, dozw. od lat 14 

STYLOWY !Kilińskiego 
123) „Skandal w Cloehe 
merle", dod. „czy wie· 
cle, te ••• " nr 2·51, g, 18 
20, dla młodz. niedJ)ZW. 

SWJT (Bałucki Rynek) 
„Splew jest pięknem ty 
cla", dod. „Ochrona o
sobista dróg oddecho· 
wych", g. 18, 20, dozw. 
od lat 14 

TATRY (Sienkiewicza 40) 
„Poddany" g. 16, 18, 20 
dozw. od lat 14. 

WISŁA (PI'Zeja~ 1) 
„Grzesznicy bez wtny", 
dod. „Przegl. sport. nr 
s-51" g, 16, 18, 20, dozw. 
od lat 16 

WOLNOSC (Napiórkow
skiego 16) „Załoga" g 
16, 18, 20, dozw. od lat 
12. 

ZACHĘTA (Zgierska 26) 
„w dni pokoju", dod. 
„W kraju Socjalizmu" 
nr 6·51, g. 18, 20, dozw. 
od lat 12 

Czyta/cie 
„Dziennik 

Łódzki" 

ny obrotu sklepy szły po linii 
najmniejszego oporu, wykony 
wały je w artykułach takich 
jak tekstylia i odzież. (Jak np. 
sklepy w dyr. MHD-Północ). 
Unikały natomiast pobierania 
i sprzedaży artykułów drob
nych (dających małe obroty), 
które są jednocześnie artyku
łami codziennego użytku jak 
np. grzebienie, sprzączki, itp. 
galanteria, której przemysł 
kluczowy nie produkuje. 
Również wiele do życzenia 

pozostawia rozmieszczenie skle 
pów na terenie miasta. Do
tychczas bowiem sklepy otwie 
rano chaotycznie, przypadko
wo, bez uwzględniania potrzeb 
danej dzielnicy. I tak na przed 
mieściu, gdzie brakowało skle 
pu spożywczego otwierano np. 
dwa- - w pobliżu siebie -
sklepy odzieżowe. 

W bieżącym roku szczegól
na uwaga będzie zwrócona na 
wlaściwe i celowe rozmieszcza 
nie sklepów, z uwzględnie
niem przedmieść, gdzie powsta 
nie wiele nowych sklepów spa 
żywczych. (w) 

Szanujmy 
urządzenia sludzcenne 

W różnych punktach miasta 
wielkim nakładem środków 
wybudowano studnie publicz
ne, celem dostarczenia ludno
ści' zdrowej -i czystej wody. 
Urządzenia studzienne w 
związku z okresem zimowym 
zostały odpowiednio zabezpie
czone. Zabezpieczenie to lud
ność korzystająca ze studzien 
usuwa lub uszkadza przez ni~ 
potrzebne manipulacje, nie 
zdając sobie sprawy z tego, 
że może spowodować długo
trwałe unieruchomienie stu
dni. 
Korzystający ze 1Studni pu

blicznych ze ~ględu na wła
sne dobro powit,ni otapać o
pieką urządzenia studzienne. 

Niech nie solą I 
W czasie opadów śnieżnych 

i gołoledzi wielu dozorców 
łódzkich w celu ułatwienia ;o 
ble pracy posypuje chodniki 
solą. Jak wykazały obserwa
cje sól wywiera gq;kodliwy 
wpływ na drzewa i trawniki. 
Na skutek tego wiele drzev.i i 
trawa µlegają zniszczeniu. 

W związku z powyższym 
Prez. RN m. Łodzi przypomina 
dozorcom i właścicielom do
mów, iż do posypywania ulic 
zadrzewionych i wyposażonych 
w trawniki nie można używać 
soli. 

7EATU NOWY (Więcl<OW 
skiego 15) nieczynny. 

BA.JKA (~'ranciszJ<ans:rn I ROMA (Rzgowska 82) -3i) „zawieja" g, 18, 20 „Ostatni Mohikanin" g. 
do zw· od lat 14 18, 20, do zw. od lat 14. 

Osoby, które mimo zakazu 
~ dalszym ciągu używać będą 
soli do rozpuszczania śniegu i 
lodu na ulicach zadrzewionych 
i wyposażonych w trawniki, I 
zostaną pociągnięte do odpo-

----------· wiedzialności karnej. 

Pogoda. dopisuje 
\\'yd ział ZaopatrLt>Hia mn1e1 

Pomimo .panującej zimy, ro-jniezbędny surowiec budowy 
boty budowlane na osiedlu Ba zaopatrzyć. 
łuty trwają. Poszczególne uu- Aby braki materiałowe nie 
dowy są zaopatrzone w urzą- hamowały ciągłości robót i nie 
dzenia cieplne, które umożliwia były przyczyną nieWYkona:rlla 
ją przygotowywanie zaprawy planu, Wydział Zaopatrzenia i 
murarskiej, a dodawane do za Planowania ZBM-u winien w 
prawy środki chemiczne umoż jak najkrótszym czasie dostar
liwiają z kolei wiązanie cegły czyć odpowiednie materhly 
na budowie nawet przy lek- budowlane. 
kim mrozie. NiezJaJleżnie od te- · 
go nowowybudowane odcinki 
muru opatruje się słomianymi 
matami. 
l!ównież i pracownicy na 

eflAl>IO::a 
każdej budowie są odr'Jwied- . PIĄTEK, 1 LUTEGO 
nio zaopatrzeni - posia:hią Wiadon•v<cl - itodz. 12.04, i7.00, 

• ł t ' k tk' . 21 00 I 23.50. 
ciep e, .w.a owane ur i oraz il.45 „Głos mają kobiety" 13.30 
nauszniki, a ręce mogą ogrze- „Wszechnica Radiowa". 13.45 Mu
wać na gęsto porozstawianych zyka dla wszystkich. 14.30 „Gorą
piecykach koksoWYCh Jedynie ce dni". 14.50 Koncert Orkiest.ry 

. . . • Szczecie. i~.30 AudycJ a dla ŚWle-
W czas1e śmezycy, prace zew- tlic dziecięcych. 16.00 „Wszechni
nętrzne ustają, a WYkonuje się ca Radiowa". 17.45 Reportaż. 18.00 
roboty wewnątrz budynków Koncert solistów. 18.30 „Wszech-

J · · h d · h 1· nica Radiowa". 19.30 Muz. I akt. 
uz W pierwszyc mac u- 20.00 Koncert masowy. 20.40 „Za 

tego do nowowybudowanych chlebem". 21.30 Muzyka taneczna. 
dwóch bloków mieszkalnych- 21.50 Audycja dla wykładowców• 
a i 4 przy ul Dworski'eJ' · za- kursów partyjnych II stopnia. 

. · . . 1 . 22.io Kameralna muzyka polska. 
wiszy wprowadzą się p1erws1 23.00 Melodie tan. 23.00 Muz. ba
lokatorzy. Czynna już jest ko- 1etowa. 
tłownia centralnego ogrzewa
nia, która zapewni ciepło wy
mienionym blokom. 

Gorzej przedstawia się bu
dowa i WYkończanie dalszych 
budynków mieszkalnych - 8, 
10, 24 i 24a - gdyż przy ich 
budowie daje się odczuć brak 
r.iektórych materiałów budo
wlanych. Dotyczy to przede 
wszystkim prefabrykatów, be
lek „DeMeSów", bez których 
budowa nie może być konty-
1~uowana. Według informacji 
udzielonych przez Inspektorat 
Nadzoru odcinka 3, brak ten 
powstał z winy Wydziału Zao
patrzenia Zjednoczenia Budow 
nictwa Miejskiego w Łodzi, 
który w porę nie poczynił od
powiednich kroków, aby w ten 

Audycje rozgłośni łódzkiej 

8.00 Wiadomości dla wsi. 8.0~ 
Reportaż „Kto winien, że w 
spóldz. produkc. Głogowiec nie 
wszystko jest dobrze". 8.15 Pro
gram na dziś. 16.20 „Z mikroto
nem przez miasto i wieś". 16.35 
Hecltal śpiewaczy I. Winiarskiej. 
i6.55 Na bois·kach 1 bieżniach kra
ju. 17.15 Z twórczości Schuberta. 
17.35 Aud. dla kobiet. 18 .50 Repor
taż „o trójkach tkackich w Za
kładach im I Dywizji Kościusz
kowskiej. 19.00 Grają i śpiewają 
zespoły ludowe. 19.15 Tygodnik 
kulturalny. 19.25 Progr. na jutro. 

Popierajcie TPD 

Potrzeba trochę -cierpliwości 
Wczoraj minął termin 

nadsyłania odpowiledzi na 
nasz wielki konkurs-ankie
tę w sprawie powieści ry
sunkowej. 

Znaczna ilość listów z do
piskiem „Odp0wiedź na 
konkurs-ankietę" jest dość 
przekonywającym dowodem, 
że wielu czytelników 
„Dziennika" interesuje się 
tą, tradycyjnie już zamiesz
czaną w naszej gazecie po
zycją. 

W tej chwili trudno jesz
cze odpowiedzieć, Jaki ro
dzaj powieści ma najwięcej 
zwolenników wśród czytel
ników „Dziennika". 

Dopiero po rozpieczętowa
niu wszystkich kopert i za
poznaniu się z ich treś
cią poinformujemy u
czestników ankiety o jej 
wynikach, jak również o 
wynikach losowania nagród 
książkowych. 

Listy tych czytelników, 
którzy oprócz odpowiedzt na 
ankietę nadesłali również 
własne pomysły na powieść 
rysunkową - rozpatrzone 
zostaną przez specjalnie wy. 
lonioni\ komisję, która za. 
decyduje również o przy. 
dziale przewidzianych dla 
autorów nagród. 

Zrozumiale jest chyba dla 
wszystkich, że . zanim to na
stąpi 1 dalej, zanim w opar. 
ciu o jakiś pomysł opraco
wana zostanie nowa p0. 
wieść rysukowa - ta o te. 
matyce zgodnej z wolą 
wliększości uczestników an
kiety - minie pewien czas. 

Dlatego też prosimy o nie
co cierpliwości - o mniej
szy jej zapas (tylko na kil
ka dni) zanim ogłosimy wY· 
niki konkursu i większy -
zanim ukaże się na tym 
miejscu nowa p0wieść ry
sunkowa. 

Poszukiwani pracownicy GOSPOSIA samodzielna SKRADZIONO kartę mel ZGUBIONO delegację służ ZGUBIONO kartę mel· 
potrzebna zaraz. Dobre dunkową na nazwisko Jan bową wydaną l'rzez Zjed dunkową nr 7015. Nazwi
warunki. Zgłoszenia Brze Kubalewsk! Narutowicza noczenie Urządzeń Dźwi- sko Marian Zembrz.ucki, 
zna 12-6 Bielecki. (1496-g) nr 23. (HOl-G) gowych Oddział Warsza- Wróblewsk!egQ 7-6. 

r-::zielnia Pracy „Grafika" Łódź, I I ul. - Narutowicza 57 przypomina, że sto

sownie do uchwały Rady Państwa i Ra

dy Ministrów, z dnia 14. 12. 1950 r., wszel

kie zażalenia i odwołania załatwia prze

wodniczący lub jego zastępca w ponie

działki od godz. 14 do 16. Jeżeli w ponie

działek przypada dzień wolny od pracy, 

dniem przyjęć jest najbliższy dzień po-

Dwóch starszych księgowych wysoko 
kwalifikowanvch (finansowego · i kosztów 
własnych); kowali, monterów samochodowych 
i robotników gospodarczych, zatrudni natych
miast Przedsiębiorstwo Tra:isportu Samo
chodowego Łączności Oddzia~ w Łodzi. ul. 
Południowa 68. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Sekcja Kadr. 355-K 

Ugłoszeuia drobne 

LOKALE ZGUBIONO legU:-zw~·Pra wa .na nazwisko Tadeusz ZGUBIONO kartę mel-
_, Ę 2 cowników Finansowych Sasm. (l470-G) dunkową nr 48937. Nazwi 

:l.ai.ill!;nł pokoje, ku 
chnia blisko Polesia na nr 09600i2 Maria Was!lew ZGUBIONO kartę reje- sko ~ęsiak Mieczysław, 
takie lub 3 w śródmleś- ~ka. (l080-G) stracyjną wydaną przez Armil Czerwpnej 13-59. 
ciu. Oferty Prasa Piotr- ZGUBIONO leglt. Zw. WKR Kalisz na terenie ZGUBIONÓ kartę mel
kowslta 104a „M". Zaw. Pracowników Finan miasta Kalisza na nazwi- dunkową na nazwisko Ste 
ZAMIENiĘPokój z użY:, sowych nr 36534· Nazw!- sko Bułyga Marian ul. fan Kołodziejczyk, żerom 
walnością kuchni śródmie sito Barbara Sobora. Swierczewskiego 9. sklego 154 m. 4. (1065-G) 
ście, wygody na pokój, SKRADZIONO kartę mel 
lmchnla, wygody. Oferty dunkową nr H-III 18965, UNIEWAŻNIAM skradzio ZGUBIONO kartę mel
Prasa Piotrlrnwska 104a wejściówkę fabryczną i ny . stempel sklepu MHQ dunitową oraz zwolnienie 
„Sródmieście". (1067-G) zw. Zaw. Kacperska Ka- Art. Spoż. nr 462. (i2S9-G) z pracy. Nazwisko Łuczy 
POSZUKUJĘ samodziel- zimlera wieś Justynów, wek Wiesław, Ogrodowa 8 

LEKARZE Dr REICHER specjalista nego pomieszczenia z uży gm. Gałkówek pow. Brze ZGUBIONO legit. Zw. m. 25. (1066-G) 
Dr TEMPSKI specjalista weneryczne, skórne, Płcio walnością kuchni. Oferty ziny. • (1173-G) Zaw. Jerzy G:<>łaszewskl. 
skórne, weneryczne, wło- we (zaburzenia) ~lotrkow Prasa PiQtrkowska 104a ZGUBIONO odcinek -wy- SKRADZIONO karty mel 
sów, moczopłciowe. Piotr- ska 14 czwarta, siódma. „1175". (1175-G) meldowania Janina WU- dunkowe Hanny Walew
kowska 114. (1324-g) Dr HEYKO-Porębski spe- NAUKA I WYCHOW. czyńska wieś Łęki Kró- sklej i Władysławy Kę
Dr MARKIEWICZ specja cjallsta skórno-wenerycz MASZYNOPISANIA, ste- lewskle p-ta Łęki Szla- dzior, żwirki 26. (1215-G) 

ZGUBIONO kartę mel
dunkową nr J. VI-52619 
wydaną przez Biuro Ew! 
dencjl w Łowiczu na na
zwisko Piotr Zwierzyń
ski. (399-K) lista, skó.rne weneryczne, ne l7-19, Brzeźna 6. nografii biurowej Kursy checkle, pow. Piotrków 

ł we Piotrkow Tryb. (1061-G) SKRADZIONO kartę mel 
moczop c10 . (10549 G. Dr ZAURMAN specjalista Stowarzyszenia Stenogra- S- KRADZIONO kart"'- -m--e·I d.unkową na nazwisko M.~ ZGUBIONO kartę mel-
ska 109-6. ___ ..:_J skórne weneryczne 8-9.30 !ów-Maszynistek. Zapisy: "' · 
Dr - ROZYCKI specjalista 4-6 N'arutowicza 2. Kilińsklego 50, Piotrkow- dunkową nr 21952, legit. ria Jędrzejewska Kopem dunkową. Władysława Go 

h k wyd. przez Cech Rzemiosł skiego 6, (1142-G) łaska Karolewska 11. 
chorób ltobieey~, 3~ u- KUPNO - SPRZEDAZ ska 83· Cl140.::~ Skórzanych oraz inne do 1 szerl!. PiotrltoW a1499 G • -- ZAPISY na kursy nowo- wody na nazwisko Alicja ZGUBIONO wejśc!Owkę ZGUBIONO kart.e me -
przyjmuje ~. ( - ~ l{UPIĘ podręczniki Che- czesnego kroju modelowa Kulczycka. cio8l~g) fabryczną n!I nazwisko dunkową nr H. 15246. Na 
Dr PiltECKI wewnętrz- mia nieorganiczna Toma- nia szycia IPR Sienkie- ZGUBIONO legit. nr 9748 Irena Gaciąg. (1276) zwisko Helena Rakowska 
ne, płuca, serce, przyj- ,siego, Anatomia człowie- wlcza 89. (476-g) 
m~je 3_ 7 _ PloE"k~'.'.'._Sk~ /ka0dRóżyckiego. -:--,pterty li.ROJU nowo"zesnego~ Helena Karłowska. Pabla ZGUBIONO legit. szkol- ZGUBIONO karte mel-
Dr BILJRSKI choroby ~er _Psa Pi!

0
,Stomatologia . Pra- modelowania, szycia u- nice, Sienkiewicza 7. ną nr 567 Maria Popraw- dunkową H-VII 33465 na 

ca przyjmuje 11-14 Z1e· 1-- trkowska 104a. brań damskich, dzie:lę- UNIEWAŻNIAM plecząt- ska Napiórkowskiego 19. nazwisko Beroz Włady
lona 3. (i476-G) SPRZEDAM pianino, stan cych, bieliżnlarstwa vry- kę rejonu meldunkowego ZGUBIONO kartę mel- ~~wa,_Andrzeja Struga 24 

Dr JADWIGA ANFORO- dobry. AJ, Kościuszki 60 uczają trzymle~lęczne, pól nr 226 skradzioną dnia dunkową. Marianna Ko- ZGllRTONO kartę mel
WICZ skórne wenerycz- m. 3, dzwonić raz. roczne kursy IPR. Próch 6.12 1951. (1166-G) walczyk, Nowosolna po- dunkową nr H-I-11101. Na 
ne kobiece 3.'.....7 Próchni-1 ZAOFIARow. PRACY nlka ~a (25 k) ZGUBIONO leglt. szkol- wiat Łódź. (418-g) ~~l~o Helena Włodar-
ka' 8. c1471-G) GOS 0 0SIA samodzielna ZGUBY ną, !egit. zw. Zaw., wejś ZGUBIONO kartę mel- y . (l059-Gl 
Dr S1ENKO specjalista potrzebna, I>Okój służbo- UNIEWAŻNIA się zagu- clówkę 1 legit. tramwajo dunkową. Nazwlsko Ma- ZGUBIONO karle mel
skórno-weneryczne, pę- wy 'el. 129-30 MicJ<,iewi- bioną pieczątkę sklepu wą na nazwisko Kwade rla Królikowska Napiór- dunkową. Bolesława Ko-
cherza, ~ Killńskiei<> 132 cza 8-4. '1454-G) MHD nr 473. Ql95-G) Harry. (1154-Gl kowskie.1?0 86-17. (1062-Gl bus.. Składowa 25 m. 92. 

wszedni tygodnia. 404-K 

ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO kartę mel
dunkową na nazwisko Tro dunkową na nazwisko 
ska Kazimiera zam. Bo- Berner Bolesław Pogonow 
jowników Getta Wan;zaw skiego 3G. (1249-G) 
skiego 28, (1126-G) 
ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO kartę mel
dunkową na nazwisko Je I dunkową nr 7565. Nazwl
rzy Stachowiak, Zgierska sko Cecylia Wiaderek -
nr 75. (1230-G) l:.ódż, Pawia 15. (125i-G) 

OSTRZEŻENIE 
Ostrzega si4 przed nabyciem skradzio

nej dnia 30. l. 1952 r. mas'zyny do li
czenia-sumatora marki „Rheinmetal" 
Nr 70259, Nr inwent. 95001. W/w maszy
na była własnością Centrali Rybn~j -
Wojewódzkie Biuro w Łodzi, ul. Nafto
wa 1. 403-K 
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Zwycięstwo 
hoke;stów polskich 

PRAGA. - 31 stycznia br. 
hokeiśd polscy rozegrali w 

F'ardubicach mecz :t reprezen- o 12 I t I e d ' t • 9 
facją miasta zwyciężając 9:4 e nim zaw1a owcy s ac11 (l:O, 2:2, 6:2). Zawodom przy- •. · . 
gl;idałQ się około 10 tys, wi-

dzów. w pierwszej tercji Po-18-lełni·m Drogoszu lacy zademQnstrowali dobrą Podniósł się maczn.ie poziom 
grę zespołową, jednak mało techniczny. Nasi bokserzy 
strzelali. W drugiej tercji gra • k • • dzięki stosowaniu się do 
była na ogół wyrównana, na- I papry OWeJ zu· ple wskazówek taktycznych tre-
wmiast w ostatniej tercji Po- . nera, nie mogli być zaskoczeni 
Iacy zdobyli zdecydowaną żadną akcją przeciwnika. 
przewagę. • d d · M S'k k' Brak im jednak ciągle szyb-

Bramki dla drużyny polskiej OpOWta a sę Zia , I OrS I kości, a ściślej _ dobrej pracy 
zdobyli: Lewacki - 3, Jeżak i . . . . . . · p dt · · · 1 
Wróbel _ po dwie, Gansiniec ~eden dz1en .- op?wiad~ sę-1p~lsk1eJ, nasi zawodn:cy "':' nog. 0111a o p1ęsc1arze po -
i Csorich - po jednej, dz'.a bokserski_ ~anan S1~or- w1;lu wypadka~h. - Jak ~ię scy dzapóżndo. reagriowali na ko-

sk1 - spędz1hsmy w m:-as- mowi -- przerosi! samych sie- men ę sę ziego ngowego. 

C h ł . teczku pionierów, zamieszka- bie. Mam tu na myśli przede Muszę jeszcze dodać, że nazeC os owac1a- łym prze~ chłopców i dziew- wszy3tkim K:;;sperczaka i Dro;- sza drużyna pod względem 
SzwecJ·a 3 1 częta w wieku od 10 do 12 lat. gosza. Zwłaszcza ten ostatni, wieku była 0 wiele młodsza 

: - Cóż .to za miasteczko? 18-letni bokser naszego zespo- od „dziesiątki" g06Podarzy, 
- . Połozone jest ono na JU pod«t ał się Ldrdzo suro\vo bowiem ich najstarsi zawod

wzgorzach za Budapesztem. oceniającej walczących pu- nicy liczyli ponad 30 lat, 
M~odz!eż obsługuje . tam sa.mo- b 'iczności budapeszteńsJ?ej. wówczas, gdy w polskim ze
~zielme. nawet pewien odcmek - Na tle ' doskonałych p1ęś- spole za „ojca" drużyny uwa
lmii kolejowej. Trudno nam ciarzy węgierskich, jakie bra- żany był 24-letni Kasperczak. 
było się rozstać z tymi pełny- ki zauważył pan u naszych 

Wczoraj w Pradze został roze
grany mecz hokejowy mic:dzy 
Czechosłowacją a Szwecją. Zwy
elę:l:yla Czechosłowacja 3:1. 

Nolalnik sportowy 
mi zapału do pracy dziećmi. zawodników? - A jak spędzaliście czas 
Z przyjemnością patrzyliśmy, - Braków było niewiele. po meczu? 
gdy 11-letnia telefonistka 
przyjmowała telegramy. Na- - Byliśmy na operze 

WYKORZYSTUJĄC DOGODNE si bokserzy utworzyli przed „Sprzedana narzeczona". 
WARUNKI atmosferyczne, włók- ok'enl · k o m dł «' · 

i {Jem as wy uoi wąz, E!,•p polska Ponadto byliśmy na obie-
aby przez chwilę porozmawiać n.I a dzie w „Matias Pince", czyli 

nlarze łódzcy zamierzają zorganl 
zować w niedzlelę w lasku ła

giewnickim naukę Jazdy na nar
tach dla początkujących I próbę 

na odznakę SPO, dla tych, któ
rzy opanowali Ju:I: sztukę poru
szania się na deskach w terenie. 

z_przejętym swą pracą 10-let- n~ QKiimn·1adA „Mateuszowa Piwnica". Jej 
mm kasJerem. uu Iii ~ „ wnętrze wskazuje na to, że 

_A nasz najmłodszy zawod-1 WARSZAWA. Na Zimowe przetrwała j"uż nie jeden wiek. 

lmpreza ta dostępna będzie dla 
ezłonlców włókienniczych kół spor 
towych. Narty wypo:l:yczane ,będą 

na miejscu. Zbiórka o godz. 9 ko
ło Leśniczówki. 

mk Drog_osz zrezygno':'ał n~- Jg·rzyska Olimpijskie w Oslo Gospodarze ustawili na stole 
-yet. z. obiadu, b!le . .iak naJ- wyjeżdża polska ekipa spor- „baterię'• gronowych win i 
a!uzeJ. przygląda~ się ener- towa, licząca ponad 60 osób. przygotowali nam menu skła-
giczneJ 12-letmeJ . blondynecz- d · k 
ce, która z chorągiewką w rę- . W skład ekipy wchodzi dru- aJące się z przysma ów 
ku pełniła na stacji funkcję zyna hokejowa, n_:uclarze: Ma- węgierskich. Nasi chłopcy 
dyżurnego ruchu rusarz Stanisław, Kula, Taj- z apetytem sprzątnęli z ta-

- Jak młodzież s ła si ner, Wieczorek, Węgrzynkie- Jerzy zupę z papryką ~ papry-

* d t g ą · st k ,wy Y ę wicz i Gąsienica Daniel (dwaj kowany gulasz, natom1ast po-
o e o mia ecz a . . d · k r · któ _ Mogą się tam dostać tyl- ostatni startować będą Jedynie dz1.ę o':'at1 ~da WlbD;O,d redpbo

k d · k ' l\"ł w konkursie przedolimpij- aJe się u o o ia u, po o -
w SOBOTĘ 2 lutego o godz. 19 

w sali CwletllcoweJ ośrodka spor 
towego Helenów odbędzie się wal 
ne zgromadzenie członków ZKS 
Spójnia Łódt. 

o przo own1cy nau l. ·i O- ~•i M J' f Pl n ·e 'ak u nas wodę mine aln dzież ta uczy się tu i pracu- "'"' m), arusarz . oze , on- i J • • • . r ą. 
je ka, Czerniak, GąSienfca-Ciap- Bardz1eJ im smakowała zwy-

'_ A może teraz kilka słów tak, Gąsienica-Rój, Wawryt- kła woda sodowa. 
0 sporcie o meczu Węgry _ko i narciarki Grocholska,

1 * W PARKU HELENOWSKIM U• 
Polska? · Kowalska i Kodelska. (w. l.) 

ruchomlono lodowisko. W związ
ku z powyższym sekcja hokejowa 
Spójni rozpoczęła Ju:I: treningi, 
które odbywają się codziennie w 
godzinach wieczornych. PrzyJmo 
wane są zgłoszenia żawodnlkÓw 
zaawansowanych. 

- Nareszcie zdobyliśmy ---~----------

~~:~~f~n!'~ksuja:'ęgi:~~~~~ Narc1·arskie mistrzostwa CRZZ 
14:6. Wśród niebywałego do-
pingu niezbyt licznej kolonii . W dniach 20-24 lutego br. Krynica 7-10 lutego 

,., '"'" odbędą się w Zakopanem I 1Unia, 
·-~~~~~~~~~~~ 

:{. 

DZIS ZOSTANIE 
. „ 

OTWARTA 
łllziawka na stadionie GWK.S 

'przy Placu 9 Maja (dojazd tram
waJem nr 7). Silzgawka czynna 
będzie od i:odz. 9-22. 

Ji. 
WYCIECZKA NARCIARSKA na 

odznakę NON odbędzie się w dniu 
3 lutego. Trasa wynosząca 20 km 
przebiegać będzie przez Lagiew
nlkl, Smardzew, Dąbrówkę do 
przystanlm tramwaJu podmiej
skiego we wsi Słowik. Uczestnl
kOw w wieku od 15 do 18 lat o
bowiązuje bada.nie lekarskle. 
Zbiórka o godz. 8.45 przy końco-
wym przystanku tramwajowym 
nr 17 (róg Warszawskiej I Wyciecz 
koweJJ. 

..J '<lJ ( •,-' 

Zakoc-hani · 

- Pomyśl, Szo-Pir. Twoja głowa - duża ... 
- A ty jak myślisz, Giulriz? 
- Po co pytasz starą kobietę? Cóż powiem? Być możei 

powiem coś głupiego. Tylko, według mnie, niech nie młócą 
ziarna, niech oczekują karawany. 

- Tak myślisz? - nieoczekiwana odpowiedż Giulriz ·wy
dała się Szo-Pirowi prostym i rozsądnym rozwiązaniem. Jak 
mu ono nie wpadło do głowy? Lecz czyż można zmusić 
głodnych, aby nie jedli długo oczekiwanego chleba? W każ
dym razie należy słowa Giulriz dobrze przemyśleć. 

- A co ty powiesz, Nisso? 
Nisso szybko odwraca się do Szo-Pira. Czy śmieje się 

z niej - ją pyta? 
- Nic nie powiem, Szo-Pir - cicho odpowiada i sku-

bie zieloną nitkę wełnianą. · 

- Ach ty strachliwa! Poczekaj, my cię jeszcze wybierze
my do rady wiejskiej! - już poważnie Szo-Pir zwraca się 
do Giulriz. - Pójdę teraz na pole, będę liczył. Mnie same
mu już obrzydł groch. Dzisiaj znów nam zgotujesz gro
chówkę? 

I nie czekając na jej odpowiedź, odchodzi, nie o~lądając 
się, pogrążony w zadumie i po ścieżce idzie w kierunku 
ż6łcących się zbóż. 

Oiulriz widzi długie spojrzenie Nisso towarzyszące od
chodzącemu i pałeczki w jej rękach poruszają się jeszcze 
szybciej. 

Bachticr wyprowadził osła obładowanego pustymi ko
szami i poszedł do kanału po glinę. Nisso posiedziała tro
chę z Giulriz, a po tym pomyślała, że teraz gdy nie ma 
mężczyzn, · nikt nie zainteresuje się tym, co będzie robiła 
w sadzie; poszła do sadu. 
Przeszła cały sad i obok ogrodzenia, na ulubionym swym 

miejscu, wyjęła s:Jod kam\enh rozpocz~tą r0botę i strzą 
snęła ziemię z pałeczek przez nią samą zrebionych. Poń
czocha wychodziła ładna. Nii:so patrząc z zadowoleniem na 
wzór wzięła się do roboty. Nikt nie powinien jej tutaj 
przeszkadzać. 

Ale za ogrodzeniem, ukryty między dużymi kamieniami, 
leżał mężczyzna. Drugi dzień już czekał na Nisso. Drugi 
dziei'i czekał na okazję porozmawiania z nią bez świadków. 
Złościł się tracąc czas, lecz oto wreszcie nie ma Szo-Pira. 

-i DZIENNIK ŁODZKI nr 28 (2344) 

Narciarskie Mistrzostwa CRZZ, Szklarska Poręba 7-11 lu-
które wyłonią najlepszych tego _ Stal • 
narciarzy związkowych na 
narc.iarskie mistrzostwa Pol-
ski, 

w mistrzostwach CRZZ mo- Odpow·1edź 
gą ·brać udział tylko zawodni~ 
cy sklasyfikowani i · posiada- Otrzymaliśmy list od ob. 
jący odznakę SPO. J. Osmólskiego, który zapytu-

~arciarskie mistrzostwa je nas, gdzie można nauczyć 
CRZZ poprzedzone zostaną e- się pływać. 
liminacjam1 ua szczeblu okrę- W Łodzi istnieje basen 
gowym i centralnym. Central- pływacki MDK. Należy pan 
ne mistrzostwa zrzeszeń odbę- niewątpliwie do koła spor-
dą się według następującego towego przy zakładzie pra-
programu: cy. Radzimy więc zwrócić 

Zakopane 6-10 lutego - się do swojej organizacji 
Ifolejarz i Ogniwo, sportowej, a niewątpliwie 

Szczyrk 6-10 lutego zostanie pan skierowany do 
Górnik, Włókniarz I Spójnia, sekcji pływackiej i wówczas 

Karpacz 6-10 lutego - Bu- nic nie stanie na przeszko-
dowlani, dzie, by nauczyć się pływać. 

(2.8, dum. Zofia Łapicka 

ani Bachtiora, dziewczyna jest sama, pretekst do rozmowy 
obmyślony.„ 

Kendyri po cichu odpełznął ~ tył, zatoczył duży krąg 
za kamieniami, doszedł do podnóża usypiska, a teraz już 
otwarcie, bez pośpiechu, skierował swe kroki w kierunku 
Niss-0 ... 

Nisso ujrzawszy idąr.ego do niej mężczyz:nę w szarym cha
łacie i tiubetejce przyjrzała się mu bez zdziwienia: na pew
no interes do Bacht.iora ... 

Kendyri przeszedł bez pośpiechu przez ogrodzenie i zu
pełnie jak gdyby dopiero teraz zauważył Nisso, skręcił w jej 
kierunku: · 

- Dzień dobry, ciemnooka! Szo-Pir w .domu? 
- Nie ma - niedbale odpowiedziała Nisso. 
- A Bachtior? 
- Także nie ma ... 
Kendyr! z żalem cmoknął językiem ... 
- Mam do nich interes ... - westchnął ze zmęczenia i przy

siadł się do Ni~so. - Chyba poczekam„. 
Nisso w dalszym ciągu pracowa-ła z opuszczoną głową. 

Kendyri uśmiechnął się, odsłaniając zęby i dziąsła. 
- Ładnie wychodzi. 
- Żle wychodzi ..'... odpowiedziała obojętnie Nisso, nie pa-

trząc na niego. - Jeszcze nie umiem ... 
- Nie prawda, umiesz. A ten rysunek, to co? Kwiatek 

Zólte Skrzydło? Ni~ zupełnie robisz jf"'k należy. - Tu na
lC'ży. przeprowadzić żółtą nitkę, koniec listka będzie zagięty! 
- I Kendyri pokazał palcem w dól. 

- Tutaj? Dlaczego tak myślisz? - żywo zapytała Nisso. 
- Znam ten kwi::ltek ... Będzie ładny! 
Kendyri zamilkł. I póki Nisso, prowadząc nitkę okrągłym 

zakrętem. wykończała rysunek liścia. on obserwował w mil
czeniu. 

~s~ 

Gdyńskie fale 
Prawdziwą, pouczającą ucie 

chą są dla wszystkich naj
młodszych - radzi.eckie kolo
rowe kreskówki. 

Nic więc dziwnego, że po
czekalnie lódzkich kin, gdzie 
grają stare bajki rosyjskie ·
są w takie dni przepelnione 
pubticznością. Wśród czekają
cych: mlodzież w wieku szkol 
nym, duża liczba ludzi doro
slych z „przedszkolakami". 
Znajdziemy tu nie jedną lódz
ką włókniarkę z synkiem, czy 
pracownika umyslowego z có
reczką, - wszyscy jednakowo 
zainteresowani filmem. 

Zjawisko normalne, wszak 
prawda? 

Cóż, kiedy „nienormalne" 
sceny zaczynają się tam z chwi 
lą nagłego otwarcia drzwi na 
widownię ... 

- Już... już otwierają 
drzwi!„. 

- Wtedy wszyscy, jak naj
szybciej zapragnęli usiąść! 

Wszyscy naraz, w jednym 
momencie wszyscy cisną' się do 
drzwi... Chcą zająć „właści
we" miejsce!„. 

- Slychać krzyki dzieci, o
krzyki dorosłych tumult 
powstaje, jakby stado ko·ai 
wbieglo na widownię! 

- Słowem pchają się obyw11 
tele, aż „milo" patrzeć! 

Takie to co godzina istne 
sztu.rmowe fale z łoskotem ł 
szumem uderzaj,-,. do drzwi "' 
pewnym kinie Łódzkim ..• 

Co dzieje się zaś na widow
ni, po wtargnięciu nań „fali'"!' 

- Rzecz prosta: w pośpie
chu nie jeden obywatel czy 
niewiasta zapominają nagle, 
że jedno krzesło w kinie prze
znaczono w „zasadzie" na jed
ną osobę i siadają na cudzych 
kolanach... Gorzej jest gdy 
to uczyniq dwie kobiety i żad 
na nie chce ustąpić miejsca. 
Wezwany w takim wypadku 
bileter jak np. (dn. 27. I. br. 
godz. 12) - wzruszy tylko ra
mionami ... i pospaceruje sobie 
dalej! ... 

Te, i podobne scenki „za
wdzięczamy" kierownictwu ki
n.a „Gdynia" - bowiem miej
sca i bilety są ... NIENUMERO
WANE!! 

A personel kina, to prawdzt 
wi Gdynianie. Mają wi
docznie wielkie uczucie i sztJ.• 
cunek dla setorm6w i fal, więc 
loskot i szum nacierających 
ludzi wcale ich nie przeraża ... 

(Zetko) 

A . dom stoi ••• 
W 1945 roku Gminna Spół- wówcza&, gdyby GS „Samopo 

dzielnia „Samopomoc Chłop- moc Chłopska" zrzekła się go 
ska" w Łękach Szlacheckich r1a rzecz wydziału. 
przejęła od PSS niewykończo- Nie pomagają interwencje 
ny budynek we wsi Stobnica. sekretarza Gm. Komitetu 
Mies·zkańcy gromady kilkakrot PZPR oraz miejscowego koła 
:cie zwracali się do GS z pro- ZMP. 
jektami wykorzystania budyn- Gm. Spółdzielnia nie chce 
ku na świetlicę, szkołę i przed się zrzec budynku, wystawio
szkole. Wstawić drzwi, okna rego za pieniądze gromady, 
oraz podłogę i budynek gotów. ani też nie wykańcza go. Tak 

Dopiero w 1951 roku GS więc ~om stoi i niezczeje: , . 
przypomniała sobie 0 budyn- Moze GS _zechce W?"Jasmć 
ku w Stobnicy, kiedy to na po- swoje stanowisko w teJ spra-
siedzeniu zarządu podjęto u- wie. 
chwałę rozebrania i przenie-
sienia go do Łęk Szlacheckich 
za zgodą Gminnej RN. ~j{iEDA@JJ] 
Mieszkańcy Stobnicy zaopo- - · 

nowali przeciwko temu i udali J. M. o zmianach w zaopatrze-
d N niu na bony mięsno-tłuszczowe 

się do Frezy ium PR W pisaliśmy w początkach stycznia. 
Piotrkowie, która uchyliła de- Przydziały pozostały n!ezm.ienio
cyzję GRN. · ne. M!"ęso obecnie wydaje się 4 ra 

zy w miesiącu. Komunikaty za-
Rozpoczęli orL. również sta- mjeszczamy. Ilości wydaw;inych 

rania, by budynek w:vkoi'l.czyć artykułów są umieszczone na wy 
i wykorzystać z korzy3cią dla knzach znajdujących się w skle-
azlecl. ·i młodzieży gromady pach na widocznym miejscu. 

M. P. - Zwracacie się o po
Stobnica przez uruchomienie moc w Jeczemu bezwładu nogi, a 
w budynku świetlicy, prze~ -1 nie podaliścfo nazwiska, adresu i 
·zkola i czwarteJ· ··all lekcyJ- lekarza, który Was leczy. Chę_t-
~ . . . .~ nie pomozemy po uzupełnieniu 
neJ dla m1eJscoweJ szkoły. tych danvch 
Wydział Oświaty przy Pow. Młody z Las~u - o udostępnle 

RN w Piotrkowie mógłby bu- fi1i~ ~lar:z~~~~zyk~tu~~~~~c~w~ 
dynek wykończyć jedynie napiszemy. 

- Tak? - 1.apytała Nisso. 
- Tak-! Widzisz, zupełnie ładnie.,. Pozostałe - cały rzą-

dek - rób tak samo .... Ech! Nie mam czasu siedzieć ..• Prędko 
wróci Bachtior? 

- Poszedł do kanału po glinę ... 
- Może pójść tam? - zastanawiał się głośno Kendyri. -

Nie, lepiej poczekam tutaj! Pomilczał, a potem znów 
zwrócił się do Nisso: Słyszałe.n, że przyszłaś z gór? 

- Tak - cicho odpowiedt..iała Nisso. 
- Dobrze ci tutaj? 
- Dobrze ... 
- Oczywiście, że dobrze! - Szo-Pir człowiek dobry, Bach-

tior też dobry człowiek, dzięki nim nam się wszystkim teraz 
dobrze powodzi ... Nie tak, jak w Jachbarze. 

- Dlaczego w Jachbarze? - zapytała Nisso i po raz pierw
szy uważnie spojrzała w twarz rozmówcy. Jego przymrużo
ne oczy patrzyły gdzieś nad ogrodzenie, nad zbocza góry. 

- Dlatego, że przed tym mieszkałem w Jachbarze - od
powiedział Kendyri jak gdyby nie zauważając podejrzliwe
go spojrzenia Nisso - uciekłem stamtąd. Gdybyś tam po
była, przekonałabyś się, jakie tam życie. Dla biednego są 
tylko kije, powietrza nie ma ... Gdybyś chciała mnie wysłu
chać, opowiedziałbym ci, jak tam jest źle! 
Podejrzliwość Nisso zmieniła się we współczucie. Goto

wa była już podzielić się swymi myślami o Jachbarze, lecz 
powstrzymywała się i· tylko zapytała: 

- Jesteś Jachbarem? 
- Nie - nachmurzył się Kendyri - nie lubi~ Jachbarów. 
- Ja ich także nie lubię, słyszałam, że to źli ludzie. 
- Dużo jest złych - powiedział z przekonaniem Kendy-

ri. - Lecz są także i dobrzy! 
- Na pewno nie ma dobrych! · 
- Są. Znam jednego człowieka! Także stamtąd uciekł. 

Mieszka w Sjatangu. 
Nisso przerwała pracę. 
- Kto taki? Nie wiem. 
- Jeden biedny kupiec„. Nazyw·a się Mirzo-Chur. Sły-

szałaś o nim? 
- Nie słyszałam. 
- Szo-Pir i Bachtior nie mó•Nili ci o nim? - zapytał Ken-

dyb, śledząc uważnie oczv Nisso. 
(D. c. 11.) 
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